
Czwartek. 7 I /£  Q Q  Jutro , ŚŚ. Tyborcyusza i Waleryusza M'
Dnia 1 (13) Kwietnia.—  R ok 1854. v l s  Wielki Piątek.

Gdy obrzędy Wielkiego Tygodnia, który * taką pobo­
żnością przykładni nasi W arszawianie obchodzą, już 
zbliżają się do końca; Kurjer trzymając się dawnego 
zwyczaju, podaje szanownym swoim Czytelnikom kró t­
ki przegląd historyczny, tak Nabożeństwa, jako i zwy­
czajów w starożytnem tutejszem grodzie przez ten czas 
oddawien obchodzonych, a oadewszystko znaczenie re ­
ligijnie tych obrzędów, tak jak najlepsze pod tym wzglę­
dem dzieła podają. A ponieważ w Numerach poprze­
dnich naszego pisma, wspomnieliśmy o znaczeniu Nie­
dzieli Kwietniej, Wielkiego Poniedziałku, Wtorku i 
Środy, do wytłómaczenia tedy dalszych dni przystępuje­
my.— Dzień dzisiejszy czyli W ielki Czwartek, albo dzień 
Wieczerzy P a ń s k i e j , jest pamiątką ustanowienia SA­
KR AMENTU C i a ł a  i K r w i  JEZUSA CHRYSTUSA. J e ­
dna tylko w tym dniu Msza odprawuje się, i przez jedne­
go Kapłana, albowiem sam tylko CHRYSTUS tego dnia 
na  ostatniej wieczerzy ofiarował siebie O j c u  Niebieskie­
mu. Po odśpiewaniu hymnu Chwała BOGU na Wyso­
kościach, zaprzestaje się wszelkie dzwonienie, aż do 
W ielkiej Soboty, a zamiast dzwonów używają się grze­
chotki na pamiątkę zwyczaju Kościoła pierwiastkowego 
kiedy tylko przez narzędzia drewniane dawano znać lu­
dowi o czasie Nabożeństwa, nim zaczęto używać dzwo­
nów, oznacza też także milczenie Apostołów kryjących 
się w czasie Męki CHRYSTUSA, nareście wystawia bo ­
leść i żałobę Kościoła. P o  Mszy, procesyonalnie wyno­
szą N. SAKRAMENT do Zakrystji lub Kaplicy, i tam 
go chowają, na znak odłączenia się CHRYSTUSA 
od A p o s t o ł ó w , oraz na przypomnienie pobytu J e g o  
w więzieniu. Poczem obnażają się w Świątyni wszy­
stkie Ołtarze z ozdób swoich, na pamiątkę obnażania 
CHRYSTUSA przy biczowaniu i ukrzyżowaniu. Obmy­
wają się Ołtarze na pamiątkę, iż CHRYSTUS umywał 
nogi Uczniów swoich, i ztąd też Biskupi w Katedrach, 
Plebani po parafjach, Panowie Chrześcjańscy w domach 
swoich, umywają nogi ubogim, a Przełożeni i Przeło­
żone Klasztorów, Zakonnikom i Zakonnicom, naśladu­
jąc w tem  pokoręCHRYSTUSA.— Dzień jutrzejszy czy­
li Wielki Piątek, jest najuroczystszym dniem w Religji, 
na uczczenie męki i śmierci naszego ZBAWICIELA, 
przeznaczony. Apparaty koloru żałobnego, w tym doiu 
używane,tę smutną pamiątkę wyrażają. W Kościele Msza 
nie odprawia się, tylko śpiewająhistorję męki P a ń s k i e j , 
przy czem nie palą się świece, dla oznaczenia że CHRYr- 
STUS przez śmierć swoją, sam zgasł na trzy dni. Nastę­
pnie rozpoczynają się modlitwy i obrzędy publicznej ado­
racji K r z y ż a  Świętego; w czasie których Kapłani i 
wszystkie Duchowieństwo, zdejmują obuwia, na oka­
zanie pokory i uszanowanie K r z y ż a  Śgo. Poczem idzie 
processja ze świecami niezapalonemi do miejsca, gdzie 
w Wielki Czwartek złożono N. SAKRAMENT, który 
z tam tąd  przeniesiony ze śpiewem, składają na Wielkim 
Ołtarzu. Dalej po odśpiewaniu Modlitwy PAŃSKIEJ 
i  przyjęciu KoMUNJiŚtej, wpodobnymże sposobie prze­

nosi, się GO na miejsce ozdobnie ubrane i Grobem 
PANSKIEM  nazwane. Nie odprawia się tedy w tym 
dniu Msza Sta, dla tego, że JEZUS CHRYSTUS jako 
NA J WYŻSZY KAPŁAN, sśmego S i e b i e  OJCU P R Z E D ­
W IECZNEMU ofiarował. Ubierają się najozdobniej 
Groby, dla spełnienia owych słów I z a j a s z a : Ibędzie  
Grób JEGO sławny. Chowa się tamże N. SAKRAMENT, 
na  pamiątkę pogrzebu CHRYSTUSA. Lud wierny od­
wiedza je  w każdej Świątyni, dla oddania czci BOGU 
w nich spoczywającemu, tudzież dla przypomnienia wła­
snej śmierci i t. d . —  Na koniec Wielka Sobota jest  
dniem także wielu obrzędów w Kościele oddawien do­
chowujących się i swoje znaczenie mających. W W ielki 
Czwartek po wszystkich świątyniach i na Ołtarzach, 
same ruiny dały się widzieć, dla okazania wielkiego 
smutku Kościoła; w ten zaś dzień, najozdobniej u s tro ­
jone są Domy BOŻE, na znak radości Z m a r t w y c h w s t a ­
n ia  PAŃSKIEGO. Przed Kościołem odbywa się świę­
cenie ognia, pięć gran z wosku i kadziła; wewnątrz zaś 
wody chrzestnej, Paschała i tym podobnych obrzędów. 
Następnie odprawia się Msza Śta, w czasie której, od 
H y m n u :  Chwała naW y sok ościach BOGU, zaczyna się 
czas Wielkanocny, i z tej przyczyny powtarza się często 
we Mszy te s ło w a : Alleluja, co znaczy: Chwalcie 
PANA. W naszym kraju i po innych, gdzie ozdobnie 
ubierają groby, w tym dniu odprawuje się Rezurekcja, 
albo wieczorem aż do północy, albo z rana w Niedzielę. 
Rezurekcja jest to najwspanialsze Nabożeństwo, wyra­
żające Tajemnicę Z m a r t w y c h w s t a n ia  PAŃSKIEGO. 
Kapłan celebrujący, śpiewa na ten czas rozmaite stoso­
wne pieśni i modlitwy, skrapia Grób wodą święconą, 
następnie wynoszą z tamtąd Krzyż przepasany Stułą 
czerwoną, Paschał Wielkanocny zapalony i figurę 
CHRYSTUSA, trzymającego w ręku  chorągiewkę czer­
woną, jako znak zwycięztwa nad śmiercią i t. d. Rezu­
rekcja atoli nie jest odprawiana tylko w niektórych 
krajach. —  Nakoniec w tym dniu oprócz obrzędów 
w Ńabożeństwie, nie bez ważnych pobudek Kościół 
także poświęca pokarmy niektóre, np. baranka, na p a ­
miątkę starozakonnej Paschy, oraz na przypomnienie 
że CHRYSTUS sam stał się Barankiem gładzącym grze­
chy świata; święcą chleb, na uczczenie tegoż, który s ie ­
bie chlebem nazwał; święcą innego rodzaju pokarmy i 
napoje, oraz owoce i rośliny, aby wiernym wyrazić, że 
jeżeli zawsze, powinni tem bardziej w te doi, skromnie 
używać pokarmów. Święcenie to oddawna, bo już 
w trzecim wieku po N a r o d z e n iu  CHRYSTUSA, odby­
wane i przywiązane do Uroczystości Wielko Tygodnio­
wych.

W dalszym ciągu ogłoszeń o kweście Wielko-tygo- 
dniowej przy Grobie ZBAW ICIELA, donosim : iż w Ko­
ściele XX. Augustjanów, wraz z J W. H rabiną  Kazimie- 
rzową Łubieńską i jej Córką, kwestować będzie J W .  
Adamowa z Hrabiów Mycielskicb Krasińska.—  W Ko­
ściele X X .Pijarów, W, Ludwika Malhomme wraz z Cór-



anną  Z o f ją Malhomme.—  W Kościele D z ie c i ą t k a  
OS, JW . Paulina z H r:  Krasińskich Górska.

R O Z K A Z
Do Z a r z ą d u  C y w il n e g o  K r ó l e s t w a  P o l s k i e g o . 

w  W arszawie, dnia 30 Marca (11 K w ietnia) 1854 r.
NAJJAŚNIEJSZY PAN, raczył N a j w y ż e j  rozkazać, 

iżbym w czasie nieobecności w Królestwie Polskiem 
Jenerała  F e l d m a r s z a ł k a ,  Xięcia W a r s z a w s k i e g o , H ra­
biego P a s k i e w i c z a  Eryw ańskiego, pełn ił  obowiązki 
N a m ik s t n ik a  Królestwa.

Obejmując te N a j w y ż e j  poruczone mi obowiązki, 
zwracam się do PP. Zarządzających podwładnemi mi 
Władzami z zupełną nadzieją, że ujrzę w nich tęż sa­
m ą  gotowość i gorliwość, z jakiemi dopomagali Jene­
ra łow i F e l d m a r s z a ł k o w i  w  wykonaniu wszelkich przez 
NAJJAŚNIEJSZEGO PANA dla dobra kraju przedsię­
b ranych  środków, tudzież własnych J e g o  Ń i ą ż ę c k j  M o ­
ś c i  błogich wskazań, przez które Jego zaufanie sobie 
zjednali.— Pełniący obowiązki Namiestnika Królestwa, 
Jenerał-Adjutant, (podpisano) H rabia R udiger.

NAJJAŚNIEJSZY PAN, naznaczyć raczył Jenerała* 
M ajo raW erig ina , Pełniącym obowiązki Jenerała-Kwa- 
termistrza Korpusu Grenadjerów, oraz Igo i 2go K or­
pusu piechoty.

D yrekcja Główna Towarzystwa Kredytowe go Z iem ­
skiego. —  Gdy dotąd wielu posiadaczów Listów Zasta­
w nych wylosowanych, nie zgłasza się po zapłatę przypa­
dającej za nie należności; Dyrekcja Główna przeto po ­
nawiając dawniejsze swe obwieszczenia, ostrzega osoby 
interesowane, że listy zastawne od daty wylosowania, 
żadnego już procentu nie przynoszą; zatrzymujący więc 
u  siebie listy wylosowane, narażają się na utratę procen­
tów; wartość bowiem kuponów ubiegłych po terminie 
wymagalności zapłaty za list wylosowany, płaconą 
jest na rachunek kapitału listem wylosowanym obję­
tego. Dla użytku właścicieli listów zastawnych, Dy­
rekcja Główna ułożyła numeryczny wykaz Listów Za­
s taw nych  wylosowanych, po włącznie Igo Październi­
ka  1853 r., tak Igo jak i l igo  Okresu, z którem i jednak 
po dzień s/zo Stycznia r. b. nie zgłoszono się po zapłatę. 
P rzy  numerze każdego listu zastawnego, wskazane jest 
półrocze, w którem list zastawny został wylosowany, 
oraz liczba kuponów z jaką  takowy list zastawny zło­
żonym być powinien; wartość albowiem brakujących 
kuponów z kapitału listem objętego, potrąconą zostanie. 
"Wykazy te wydrukowane, Władzom krajowym przesła­
n e  zostały; mogą zaś być nabyte w Wydziale Sprawdzeń 
w Dyrekcji Głównej Towarzystwa Kredytowego Ziem­
skiego po kop. 5 za exemplarz.—  Radca Tajny Prezes, 
Łęski. Za Pisarza D. Gł:, F. Czerm iński.

Z a rzą d  Okręgu Pocztowego Królestwa Polskiego, 
podaje do powszechnej wiadomości, iż wkrótce wakują- 
cemi będą stacje Pocztowe na trakcie bitym od W arsza­
w y  do Łowicza, w B łoniu  i Sochaczewie; oraz w Pcie 
Stanisław ow skim  w Radzym inie. Liczba koni, na sta­
cjach powyższych utrzymywać się winnych, wynosi: 
w Błoniu  i Sochaczewie  po 12, w R adzym inie  4. K au­
cje zaś na utrzymywanie tych stacji przepisane s ą :  
w  Sochaczewie rsr. 480, w Błoniu  rsr.  450, w R a­
dzym inie  rs, 270. Osoby, życzące sobie podjąć się dzier­
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żawy którejkolwiek z powyższych stacji, zgłosić się ze­
chcą z podaniami w tym względzie, co do stacji w B ło ­
n iu  i Radzym inie, do Pocztaratu W arszaw skiego; a co 
do stacji w Sochaczewie, do Urzędu Pocztowego w Ło­
w iczu ; lub też bezpośrednio do Zarządu Okręgu Poczto­
wego Królestwa Polskiego w W arszawie, gdzie bliższa 
wiadomość o warunkach dzierżawy i dochodach każdej 
stacji, powziętą być może.— Z upoważnienia Naczel­
nika Okręgu, RadeaZarządu, Kaczaunoff. Za Naczelnika 
Sekcji, A. Adamski.

Z arzą d  W arszawskiego Ober-Policmajstra, wezwał 
niniejszem Staroz: Izraela Szlamesohn, tutejszego miesz­
kańca, który jeszcze w roku 1846 w miesiącu Styczniu 
zbiegłszy za granicę, obecnie ma się znajdować we wsi 
Frankenthal \>o&Berlinem, i tara zajmować się handlem 
towarów łokciowych, ażeby w ciągu 6ciu tygodni od 
daty obecnego ogłoszenia, zgłosił się do najbliższego 
urzędu policyjnego i bytność swą zameldował; a to pod 
rygorem art: 340 i 341 Kodexu kar głównych i po­
prawczych.

Z powodu nadchodzących Świąt,  Zarząd Ż eg lug i P a­
rowej, ma zaszczyt zawiadomić: iż w Wielką Sobotę, 
w pierwsze i drugie ŚwiętoW ielUej-Nocy, statki oso­
bowe z W arszawy, ani na dół, ani w górę W is ły  nie 
wyjdą, i dopiero od dnia 6/ lS b. m. zwykłe swe kursa 
na nowo rozpoczną.

W dniu 10 b. m., pozostała Żona z dwoma roałole- 
tniemi Córkami, oraz Przyjaciele, dawni i teraźniejsi 
uczniowie, tudzież życzliwi znajomi, odprowadzili na 
miejsce wiecznego spoczynku, zwłoki ś. p. Karola Vatke, 
Przełożonego wyższego Zakładu Naukowego męzkiego. 
Po przybyciu przed wrota Ewangelicko-Augsburgskie- 
go  smętarza, Professorowie i dawni ucznie wziąwszy 
na swe ramiona trumnę, na krawędź grobu zanieśli; 
gdzie szanowny Pastor Otto, w krótkich lecz dobitnych 
wyrazach, oddał hołd pamięci Zmarłego. Ze jednak s ło­
wa szanownego Mówcy dotknęły tylko zasług w zawo­
dzie wychowania przez ś. p. Karola Vatke położonych, 
bo inne wiadome mu niebyły; przeto jako jeden z m a­
łej liczby znających bliżej zmarłego, poczytuję za św ię­
ty obowiązek wyjawić publicznie ciche lecz szlachetne 
czyny Nieboszczyka, i tym sposobem choć po śmierci 
wymierzyć mu należną sprawiedliwość. Ś. p. Karol 
Vatke, jakkolwiek oszczędny, nie uchylał nigdy ręki od 
podania pomocy nieszczęściu lub niedostatkowi, a co 
większą jeszcze ma cenę, nie czekał, aby jej żądano, 
sam pierwszy z n ią  występował. Wychował bezpła­
tnie w zakładzie swoim wiele niezamożnej młodzieży, 
która bez jego opieki, edukacji pozbawionąby była. 
Te to piękne czyny w tajemnicy przed światem wyko­
nane, i z tą delikatnością, która tylko prawdziwe do­
brodziejstwa znamionuje, powinny dziś powiększyć 
szacunek ogółu dla ś. p. Karola Vatke, a w sercach tych 
którzy z dobrodziejstw jego korzystali, wznieść pomnik 
niezatartej wdzięczuości i natchnąć myślą błagalnej mo­
dlitwy za spokój duszy Jego.—  J. P.

Wczoraj rozstał się z tym światem, ś. p, Paweł S k rzy ­
dlewski, Sztabs-Kapitan Inwalidów z Weteranów Pol­
skich, w wieku lat 69. Koledzy zmarłego, zapraszają na 
exportację zwłok, pojutrze o godz: 8ej z rana, z Kościoła 
XX.K arm elitow , ąa  smętarz Powązkowski.
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Matka, po ś. p. Felixie Gibasiewiczu, Magistrze F a r ­
macji i ’w łaściciela  składu Aptecznego, składa wraz 
z Rodzeństwem, najszczersze podziękowanie Znajo­
mym i Przyjaciołom, którzy onegdaj oddali ostatnią 
Chrześejańską posługę zmarłemu, towarzysząc na ex-

^ D z i f ' o  godz: 1 ej^po północy, zasnęła w BOGU w więku 
lat 2cb, Marją, córka A n ie li z Szymanowskich i Jana- 
Nepomucena Małżonków Leszczyńskich.

Niektórzy utrzymują, że do szynek i w ogóle do 
święconego, najlepszy jest chrzan ;  inni znowu, a tych 
daleko większa jest liczba, twierdzą, że do takiego je­
dzenia niezbędna jest m usztarda. Owoż dla wiadomo­
ści tvch ostatnich donosim, że jak corocznie, tak tez i 
obecnie, Skład nasion i cukru P. Dra F r :  Betzolda, 
przy gmachu R esursy Kupieckiej, zaopatrzył się na 
nadchodzące Święta w wszelkie gatunki tejże m usztar­
dy, j a k : sans pareiitte, tr u f lo w e j ,słynnej J F f lw a -  
wskiej, Angielskiej, i D usseldorfskiej, które pod wzglę­
dem dobroci i smaku, w niczem zupełnie nie ustępują 
zagranicznym.

Mówiąc o rozlicznych fabrykach, składach lub maga­
zynach, pozostaje nam jeszcze uczynić wzmiankę i o fa­
bryce wyrobów chemicznych P. Roberta Hirschenfela, 
przy ulicy Senatorskiej, obok Kościoła W W. PP. Kano- 
niczek, N r464/s .  Ale bo też czego tam nie ma, z przed­
miotów, a raczej wyrobów chemicznych. Pomijając za­
pałki, we wszystkich bez różnicy gatunkach; ileż to tam 
innych, a tak niezbędnych do użytku szczegółów, jak 
n p . : lakiery ;  massy : angielskie, szw edzkie, kauczu­
kowe  i woskowe; dalej, atram ent każdego koloru; kad zi­
d ła , wody aromatyczne i koiońskie; kosmetyki, pachni- 
dla , olejki i t. p. W reszc ie : m aszynki, poduszki do 
pieczątek, lampki, farbki, octy tualetowe i t. d.; wszystko 
to wyrabiane jest z wszelką dokładnością, gdyz fabryka 
ta słusznie szczyci się renomą, jaką sobie doskonało­
ś c i ą  sw y ch  wyrobów od lat tylu, zjednała. W krótkiej 
tej wzmiance, rzuciliśmy tylko ogólny pogląd na jej wy­
roby, a kto chce dobroć ich sprawdzić, lub też naocznie 
przekonać się o jej zapasach i przystępnych cenach, naj­
lepiej osobiście zwiedzić takową.

Onegdaj, Franciszek Dąbrowski, właściciel n ie ru­
chomości Nr 180 na Pradze, zarazem utrzymujący tam­
że handel wiktuałów, lat 78 liczący, skutkiem mocnego 
napalenia i wczesnego zatknięcia pieca, wraz z służącą 
Anną Słom czyńską, lat 45 liczącą, zagorzeli. Pomimo 
wczesnego ratunku, Dąbrowski; wczoraj rano życie za­
kończył; służąca zaś dotąd w niebezpieczeństwie pozo­
staje.

Już w kilku domach, widzieliśmy owe doniczki z fa­
bryki Siew ierskiej, które jak to wspomnieliśmy, dosta­
wione zostały do W arszaw y  na próbę, i umieszczone 
chwilowo w Bazarze, przy ulicy Granicznej. Tak  
wspomniane doniczki jako tez i wszelkie inne % tej fa- 
bryki wyroby, p o d o b a ł y  się powszechnie, i dla tego zwo­
lennikom pięknych a tanich przedmiotów, donieść juz 
dziś możemy z pew nośc ią : że fabryka ta znalazła przed- 
siębiercę, który otworzy skład jej wyrobów w W a r­
szawie, i dostarczać będzie mieszkańcom tutejszym, 
wszystkie owe wyroby, tak zamawiane jako i inne wy­
stawiane na sprzedaż.

Onegdaj, starozakonny Lejbuś W ajchenberg, na P ra­
dze  pod Nr 177 handel legumin utrzymujący, przecho­
dzącego przez podwórze Marcina Janiszewskiego, ątró- 
ża tegoż domu, schwycił za kołnierz, a pochyliwszy ku 
ziemi, nożem uderzył w bok i zadał mu ciężką ranę 
w żebra. Powodem zamierzonej przez W ajchenberga 
zbrodni, była chęć zemsty nad tymże stróżem, który go 
oskarżył przed Właścicielem onieostrożue obchodzenie 
się z ogniem. Sprawca jej ujęty i tymczasowo w areszcie 
policyjnym osadzony został.

Od dziś ustają wszelkie widowiska, a Teatr  Wielki 
korzystając z tego kilko-dniowego zamknięcia, ma za­
miar powiększyć liczbę rzędów krzeseł,  których często 
brak  czuć się daje. Przytem na Święta, słychać o nowej

^Wczoraj w Teatrze Rozmaitości, przywołani zostali: 
po Koro: Pan S tefan z  Pokucia, P. Rychter; po Kom: 
Zuch mimo chęci, P. Żółkowski; po Kom : Małe nie­
przyjemności, Paona Ciemska  i P. Chomiński.

Dziś o godzinie 7 m. 21 rano, nastąpiła pełn ia .

A n g l ia . — N a posiedzeniu Izby niższej z 4go b. m .,  
P. Fagan  przedstawił bil, żądający reformy Uniwersy­
tetu Dublińskiego; szkoła ta jest najbogatszą może 
w świecie; uposażenie jej wynosi 200 ,000  morgów 
gruntu, przynoszących dochodu 64,000 funt: szt:; po­
mimo to, Uniwersytet, ten nie przynosi wiele pożytku, 
bo jest wyłącznie otwartym dla wyznawców Kościoła 
panującego. P. Fagan  jednak cofnął projekt. —  Z No- 
wego-Yorku  donoszą, żeK outr-A dm irał dowodzący sta­
cją francuzką  w zatoce t ie x y  kańskiej ,  uwiadomił Kon­
sula Francuzkiego  w Hawanie, że do tego portu przy­
bywa, i że oddaje się na rozkazy Jenerał-Kapitana, 
gdyby Stany Zjednoczone  napad wykonały na Kubę. 
W  objaśnieniach danych przez Lorda R ussel Izbie, M ini­
ster ten nic wyraźnie nie powiedział o stosunku A n g lji  
w tej kwestji: zapewnił tylko, że się spodziewa, iż sp ra ­
wa o zabranie okrętu Black-W arrior, rychło załatwi 
się. (Neue Pr: Ztg).

A u s tr ia .  —  Na posiedzeniu Dyrektorów Banku z da­
ty 6go b. m., przedstawiono projekt, że rząd postano­
wił część dóbr państwa summę 150 miljonów złr. wy­
noszącą, obrócić na pokrycie długu nie wylikwidowa- 
nego; to jednak ma służyć tylko do wycofania z kursu 
już krążących, nie zaś do powiększenia dzis w obiegu 
będących papierowych pieniędzy. —  Z sześćdziesięciu 
poezji nadesłanych z powodu wezwania do poetów au­
striackich, by ułożyli w ie m ,  mający zastąpić dzisiej­
szy hymn ludowy, wybrano hymn napisany przez P. 
Seidla; Poeta ozdobiony został Orderem .F ranciszka-  
Józefa. —  Cesarz w dniu 6 b. m. wrócił z S ty rp  do 
W iednia. —  Dzień ślubu Cesarza ma być w całej m o­

narchii z w ielką świetnością obchodzony. W W iedniu  
wszyscy artyści-rzemieślnicy zajmują się przedmiotami 
ozdoby, tak wielką liczbę mają na te uroczystości zle­
ceń, że się niczego innego podjąć me mogą. bOO ska­
zanych poli tycznych  ma uzyskać ułaskawienie.—  Arcy-
Xiążę Karol-Ludwik, wyjechał dnia 8 b. m. ze Lwowa 
do W iednia. (Schl: Ztg.—  Gaz: Lwów:).

F ra n c ia .  P aryż 6 Kwietnia. —  Ciało Prawodaw­
cze odbywało dziś posiedzenie publiczne; jak wczoraj i
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onegdaj było ożywione i namiętne, tak dziś narady od­
byw ały  się cicho i spokojnie. Zatwierdzono bez rozpraw  
kilka projektów praw interesu miejscowego, oraz ure­
gulowanie ostateczne budżetu z 1851. Członkowie Izby 
rozmawiali tylko pomiędzy sobą o sprawie P. de Mon- 
łalem bert, i o votum  wczorajszem. Dowiedziano się, że 
P. Baroche miał w kieszeni rozkaz, tego dnia rano przez 
Cesarza podpisany, a nakazujący przecięcie wszystkich 
kroków procesowych, gdyby P. de M ontalem bert w swej  
mowie był szczery żal pokazał. M ówiono też, że podpi­
sany był dekret rozwiązujący Ciało Prawodawcze, gdy­
by te nie udzieliło upoważnienia do procesu. P P. Dufau- 
re  i B erryer, przyjęli obronę P. de M ontalembert, któ­
ry dotąd jeszcze nie otrzymał żadnego zapozwu, ani też 
do dymisji zobow iązków  deputata się nie podał. —  
Wkrótce Rząd ma zamiar zaprowadzić ważne zmia­
ny w  podatkach konsumcyjnych miejskich;' myśla­
n o  nawet o zniesieniu tych podatków, ale pokazało  
się  że 9 0 0  miast, których g łów ny dochód te podatki sta­
now ią ,  zanadto byłyby dotknięte; Merowie tych miast  
podpisują petycję o utrzymanie s ta tu s  quo. —- W  d. 1 
Lipca otwartą zostanie w B ordeau x  wielka wystawa  
sztuk, rzemiosł i rolnictwa, tak z departamentów jak z o- 
sady.—  Jeden z dzienników donosi, że konsumpcja ś l i ­
maków  coraz bardziej w P a ry iu  powiększa się; liczą 
już na sta tysięcy ilość konsumowanych w P a ry żu  ś l i­
maków; g łó w n ie  dostarcza ich obficie Szam panja  i 
B ordeau x, gdzie urządzono ślimaczarnie, bardzo do­
bry dochód przynoszące.— Postanowiono już,że wojska  
an gielsk ie  n ie będą przejeżdżać przez Francję; przepro­
wadzenie jazdy szczególniej wielkie trudności przedsta­
wiało; koleje żelazne nie byłyby wystarczyły na prze­
wóz takiej massy koni; musianoby z powodu spóźnień  
A nglików  kwaterować u mieszkańców, coby wzbudzi­
ło  niezadowolenie wielkie. (Ind: Belge).

H is z p a n ia .—  Z M adrytu  donoszą pod dniem 6  b . m., 
że w d. 3 0  z. m. miały miejsce*zaburzenia w Barcelonie, 
ale 31 g o  spokojność została przywróconą. Wojska da­
ły  now y dowód przywiązania do tronu. Rilku burzy­
cieli ukarano. (Ind: Belge).

P r u s y . B erlin  8  K w ie tn ia .—  Na dzisiejszem posie­
dzeniu Izby drugiej, przy g łosowaniu nad pożyczką n o ­
wą, odrzucono najprzód wniosek P. v. Vincke; dalej w nio­
s e k P .  v. A u ersw ald  (182 przeciw 131); odrzucono też 
wniosek Komisji z jego uwagami. Przyjęto zaś projekt 
w  jego pierwiastkowej formie; kredyt więcz 30  miljo- 
n ó w  bez zastrzeżeń rządowi udzielono. (SchkZ tg).

UO W JESIE11XA,
. Donoszę Prześwietnej Publiczności, ze tak jak  zwykle na 

Św ięta Wielkanocne, dostanie BAB i DLACKÓW z przy­
prawami na różne ceny, w Sklepach Piekarskich Nro 467a w do­
mu P. Lewenberga; pod N r 956, w domu W . Krzemińskiej, i 
w  domu własnym Nro 65, w Rynku Starego-Miasta—  J. Stein- 
m etz.

Dnia 10 b. m. idąc ulicą Graniczną, Senatorską, Krak:-Przedm:, 
Nowy-Swiat, do Łazienek Królewskich, zgubiono CHUSTKĘ 
batystow ą, znaczoną M. Z. Nr 32 z koroną. Znalazca, otrzyma 
potrojną wartość Chustki, którą zechce oddać przy ulicy Nalewki 
pod N r 2257, po lewej ręce, na lm piętrze.

Uwiadamiam Sza: Publiczność, iż aa nadchodzące Święta Wiel- 
kanocne, wypiekać ~ będę BABKI i PŁACHI, tak jak

zwykle; które sprzedawane będą w Piekarni mojej w  domu Ka­
rasia, wprost Kopernika; o których dobroci, Sza: Publiczność iest 
g j ^ ? ana’ Jako tez * ocenach umiarkowanych.—  J . A r t~ t

BARDZO TANIO
Z POWODU NATYCHMIASTOWEGO WYJAZDU

■*«Dnnl?,Tdan!aL’ ? 0W E  zuPeł" ie: RĘCZNIKI dam astow ei 
aDS: blale, SERW ETY holenderskie, pół-sztuki FI-J 

b'K b*a*ych haftowanyeh z ozdobami i sztuką frendzli,CHU-j 
JS1KI jcdwBbne, sztuczki na KAMIZELKI, KAPA adamaszkowa^ 

? ‘JE’ PŁASZCZ zagraniczny m o d n y j  
za r ’ ŁYZKI srebne> SZKŁO, PO RCELA N A ,i 

JKlbUKhl rożne, ozdoby Pokojowe, potrzeby Gosnodarskie O-ŚT 
JBRA ZY , SZTYCHY, XIĄŻKI, CHUSTKA k lo ak o w aS A M O  I  
&W AR, SKRZYPCE, KRZESŁA, SOFA, STOLIKI, KOMODa J 
je s io n o w a , ŁOZKO mahoniowe, i RAMY złocone. To wszystko^ 
S n a  Krako:-Przedm: Nr 441, wprost odwaćhu, i domu JW . W er-5 
gjnera na 3 piętrze.

chodzące Święta Wielkiej-Nocy, wypiekam w piekarni mojej przy 
"l'X  ,°,"TSwiat P°d Nr 1283> r óźne CIASTA, jako to :  
BABY, MAZURKI i PLACKI, zaręczając za dobroć tychże; po­
lecając się łaskawym względom Publ:.—  W. B artz, junior.

W  d. 11 b. m., idąc ogrodem i placem Krasińskich, ulicą Śtoi) 
jjJerską do Kościoła Franciszkanów, zgubioną została LORY- 
|HfEXHA złota na długim łańcuchu złotym w kształcie ple-L 
jcionki; oraz S K D I L K A  złota z główką wysadzaną granat-| 

Jkam i; był to ostatni dar już nieżyjącego Męża, a zatem naderX 
^d ro g a  pamiątka; uprasza się więc tego kto ją  znalazł, niech r a -> 
r|czy  zwrócić, a oprócz wdzięczności i nagrody w w łasnym  sercu | 

|mieć będzie pociechę. Ulica Miodowa N. 492 w pałacu Bisku-S 
jpów, w  dziedzińcu na prawo w bramę, a potem na lewo w sieiiń 
xgdzie dzwonek. Panowie Jubilerowie niech raczą zwrócić uwa-x 

| j j t \ Da P°d°^ ne Przedmioty. jeśliby kto miał zamiar sprzedawać!)

Dziś rano zimna stopni 2. Wczoraj w południe ciepła stopni 4.
Dziś rano wysokość wody na tP tile  stop 7 cali 2.
Donoszę szanownej Publiczności, iż na nadchodzące Święta W iel­

kanocne, wypiekać będę: BABKI i PLACKI z wszelkie- 
mi przyprawami na różne ceny, których sprzedaż odbywać się bę- 
dzie: w sklepie przy uli: Długiej pod N r 575 (wprost b. Arsenału), 
w sklepie przy ulicy Sto-Jaóskiej pod Nr 24, w sklepie przy ulicy 
Nowe-Miasto pod Nr 333; w których to miejscach przyjmują się 
także obstalunki. Nadmieniam zarazem, iż w powyżej wymienio­
nych sklepach, dostać będzie można CHLEBA pszennego z naj­
piękniejszej mąki montowej, do święcenia, sztuka po kop. 10 i po 
k°P- 20- Jan Mak.

W  Cukierni mojej przy ulicy Krak:-Przedm: Nro 411,wdo-X 
mu W  go Grodzickiego, urządziłem na Święta Wielkanocne,^

)znaczny W ybór rozmaitych przedmiotów^ do Świąt tyeh po-^
. trzebnycb, a mianowicie: BARANKI cukrowe,pq cenie/ 
od kop. l ’/a do kop. 50; JAJKA cukrowe od kop. 10 doi 

)rs. 3; SWMĘCONIE na stolikach czworograniastych lubi 
okrągłych, rozmaitej wielkości i ceny, wiernie z natury na -; 

#ś!adowane; najnowsze T O R T Y  w rozmaitych kształtach;^ 
NMAZUHKI; Berlińskie parzone BABY i lYbTY;; 

P Ł A C H I  z makiem, serem i z migdałowej massy w ró - ' 
)znych gatunkach; SKÓRKI pomarańczowe, i HAK ko-i 
ilorowy, funt po kop. 45; oraz KWIATY j CUKIERKI do7 

^s tro jen ia  BAB.—  Przekonany jestem, iż dobór i smak tycli^ 
“ przedmiotów, jakoteż i przystępna ich cena, zjednają mi ja k i  

.dotąd względy szanownej i łaskawej zawsze dla mnie Pu­
bliczności. Ludwik Bisier.

W  wczorajszym Kurjerze, w rozwiązaniu zeszłej Szarady, za­
miast Kotwica, czytać należy Kotwice.


